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PATOLOGIA I TERAP|A

Preporoty mlekozostępcze
joko przyczyno zochorowoń cielgt

z hstytutu Patologii i Terapii zwi,etząt wydziału weterynaryjnego AR we wrocłavriu

W nowoczesnych metodach żywienia cieląt
systematycznie ograrricza się ilość mleka, za-
stępuj ąc j e preparatarni m].ekozastępczymi zwa-
nymi takze zamie,nnikami rnleka.

Tendencja ta uzasadniona jest stale rosną-
cym zapotrzeibowaniem na rnleko dla korrsurn-
pcji rynkowej, zmniejszeniem nakładu placy
przy obsłudze (pojeniu) cieląt oTaz z purrł<tu
widzenia lekarsko-zoohigienicznego mniejszą
ilością zachorowań. Powszechnie bowiem znany
jest fakt, że wiele przypadków zapaleń żołą-
dka i jelit (biegurrek) wywołanyoh jest nieo,d-
powiedrrim po,dawaniem mleka; wymierrić tu
należy: zbyt niską temperaturę mleka, zanie-
czyszczenia, niedomyte nacz;rnia, niedbałość
obsługi itp. Możrra więc przyjąć, co zr:esztą

acje, że nasilenie występo-
rrmiejsze plzy stosowaniu

tych metod żywieniowych, w których lldział
rnleka jest mniejszy.

Czaplak (B) wymienia następująoe korzyści
wynikające ze stosowania preparatów mleko-
zastępczych (pr. m1,):

1. dzięki moźmości rozpuszczeTlia w wodzie
sproszkowanego preparatu mlekozastępczego

gospodarstwo uniezaleznia się od konieczrrości
posiadania odpowi,ednio, dużych zasobów mleka,

2. postać sproszkowana pozwala na zmagazy-
nowanie dużych ilośoi pr. m1.,

3. pr. ml. posiadając stały skład zapewnia
wymaganą wartość odżywczą ptzez cały rok
w przeciwieństwie do mleka, któ,rego skład ule-
ga sezonowym zmianorr1 szczegó,lnie gdy cho-
dzi o zawartość witaminy A i D,

4. jakość higienicztra pr. ml. jest znaczrrie
wyższa niż mleka, które często ulega zanieczy-
szcze,niom różnego ro,dzaju. Wysokiej jakości
higienicznej pr. mI. sprzyja dodatek antybio-
t/ków,

5. koszt produkcji pr. mI. jest niższy niż mle-
ka, tym bardziej, że do ich produkcji używa
się niskowartościowyeh, tanich produktów wyj-
ściowych (mleko chude, serwatka).

Stosowanie pr. ml. w żywioniu cieląt ma więc
wiele zalet. Nie mniej jednak spotyka się do-
niesie,nia o zachorowaniach cj,eląt karmiorr;.ch
tymi preparatami. I tak: autorzy włoscy (9)
donoszą, że u cieląt 10-dniowych o wadze 48-
52-65 kg, którym pod,awano mleko suszone
regenerowane, rozcieńczone wodą o tempera-
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turze 50oC zaobserwowano oibjawy zatrulcia,
niestrałvności i złego wchła,niarria: brak ape-
tyiu, wzrost temperattrry do 40-40,BoC, bóIe
kolkowe, czasem wzdęcia, bieg,unki, cllchrrąiy,
szany płlmny kał ze smużkami krwi i spadek
wagi. Niestuteczne w leczeniu były sulfonami-
dy, tetracyklina i witaminy p,o,dawane paron-
teralnie. Na sekcji st.łierdzono pr.zekrwierrie i
wybroczyny na błorrie śluz,owej żoLądka i jelit,
w żołądku pokarm częściowo niest,rawiony, czQ-
ściowo fermentację gnilną.

Weigelt i Maehder (29) u 10% na 850 cieląt
w stadzie karmionych pr. mI. stwierdzili brak
apetytu, depresję, surowiczy wypływ z nosa,
biegurrkę, drzenia, sztywność i skurcze mięśni,
porażenia zadu. Wymienione objawy ustępo-
wały po trzydni,owym podawaniu afla-tokofe-
ro].u w formie zemuglowanej w ilości 5 glsńu-
kę. Powtórzono to doświadczerrie na szczu,r,ach
karmiąc je tym samym pr. mL dla cieląt -otrzymano podobne objawy, które ustąpiły po
podaniu witaminy E.

Szczególnie gwałtowny przebieg zach,orowa-
nia, często bez objawów klinicznych, z dlsżą
ilością nagłych padnięć notowano u jagniąt na
terenie CSSR (11) po B-dniowyrn stosowaniu
pr. mI. ,,Nukame1". Jest rzeczą znamienną, że
zachorowania wystąpiły u sztuk o dobrej kon-
dycji i dużej żywotności. Sekcja padłyoh zwie-
rząt ujawniła rozległe zmiarly zapalne, krwo-
toczne i nekrotyczne w zakresie trzustki i wą-
troby, wybroczyny podwsierdziowe i podnasier-
dziowe oraz w korze nerek. Naciek komónkowy
Iimfocytarny tkarrki płucnej i drobne ropnie,
Sledziona nie była zmieniona. W żołądku grud-
kowaty mleczny osad, rozciągnięcie ścian, pa-
t aket atoza nabłonka czepca. Zmiany strwier,dzo-
no także w komórkach bocznych mózgu w po-
staci nacieku komónkowego i drobnych ognisk
zapalrrych.

Scholz i Becker (25) przeprowadzili badania
laboratoryjne cieląt, które zachorowały i padły
w ciągu 5 dni po karmieniu ich zamiennikiem
mleka o dużej zawartości skrobi (skłard zamieir-
nika: 52,89o skrobi, 1,60/o tłuszczu,250lo kazeiny,
substarrcje mineralne, eJ.ernenty śladowe, wita-
miny, emulgator), Stwierdzane objawy to: kał,
wodnisty, zielomo-żoŁty, cuchnący, silnie kwaś-
ny, z dużą ilością drożdżowców, odwodnienie,
apatia, drżenia mięśniowe, szybkie i powierz-
chowne oddechy, w krwi kwasica meŁabolicz-
na: pH 7,07, pCo2 81 mmg Hg, BB 59 mval,
wreszcie zejście śmiertełne. Sekcyjnie: ropne
zapalerrie ścian żwacza i trawieńca, śródmiąż-
szowe zapalenie nerek, !,ozszerzenie prawej ko-
mory Serca.

Nieco o,dmignne objawy podaje Pohlenz (21),
a mia,rrowicie: wypływ łez, szorstki włos, ob-
wisłe uszy, a póżniej objawy cerebrocorticalnec-
rosis. Przypadki te wywołane zostały nied,obo-
rem tiarnirry, autor stwiendził bowiem, ze p,o-
d-ałvane pr. mł, cechowała duża zmienność za-
wartości tiamirry np. 4,6 ppm, 9,0 ppm i 14,5
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ppm. Jednakże terapia pr,zy pomocy witaminy
B1 okazała się niesku,teczna. Ze znalezionych
szkodliwych do,mieszek wymierrić należy rtęć;
wykryto post morte?7} w neice: 1,65 ppm, w
wątrobie: 0,39 ppim i w centralrrym systeł-nie
nerwowym 0,36 ppm (6). Przyżyciowo wystę-
powały objavzy mózgowe i enterżtżs catarhalźs
chronźca, Wyniki sekcji odpowi,adały przew-
lekłemu zatru:ciu tym pierwiastkiem, Cottereau
(7) przestrzega przed uzywaniern do pojełnia
łviader ocynkowanych, w których może się two-
rzyć szkodliwy mleczan cynku powodujący bie-
gunkę.

Przyczyny ,uvszystkich opisanych wyżej przy-
padków należy przeto ująć w 2 grupy:

a) nieodpowiedni skład preparatu mleł<oza-
stępczego i szkodliwe domieszki,

b) błędy technologiczne w czasie produkcji
preparatu i podczas żywienia (obsługi) cieląt.

Mówiąc o nieodpowiednim składzie pr. ml,
mamy głównie na myśli zmiany jakościowe,
gdzie często zamiast najlepiej stravlrrego biał-
ka i tłuszczu mleka stosuje się białko i tłuszcz
i.nnego pochodzeirria nie tylko zwierzęcego, ale
także roślinnego. Wchodzą w rachubę także
zmiany ilościowe, dotyczące częściej nadmiaru
niż niedoboru, Zastępowanie białka mleka biał-
kiem innego pochodzenia wg Williamsa i Kno-
dta (cyt za 19) ma pełne szanse powodzenia
,d,opiero po 5-6 tyg., kiedy cielę rnoze trawić
i,nne nośniki białkowe jak: śrutę sojową, m8-
czkę z knwi lub ryb. Okres 6-7 tygodni jest
krytycznym okresem w metodzie wychowtr cie-
Iąt oszczędzająeej mleko. Podstawowym źród-
łem białka w pr. mI. jest mleko chude w ilości
od 50 do 907o (14), a specyficznym białkiem
konriecznym dla rozwoju cieląt jest kazeina
mleka.

Jest rzeczą oczywistą, że wyższy udział ka-
zei,ny zapewnia lepsze przyrosty i wiQkszą zdno-
wotność. Jednakze ze względów ekonomicz-
nych wprowadzono 2 typy białek zastępczycŁt
(2). Są to:

a) środki oszczędzające białko mleka, gdzie
10-15% chudego mleka w proszku zas,tępuje
się mieszarrką białkową zŁożoną z napęczniałej
skrobi (skrobia prepar,owana przy p,omocy pary
wodnej w wysokiej temperaturze), hydrrołizatu
białkowego z odpadów rzeźltanych i białgk
drożdży wyhodo-uvanych na ropie naftowej tub
metanolu.

b) środki zastępujące białko mleka w 50-
100Vo. Tu należy dodać, że większość autorów
uważa, że nie można całkowicie zastępować
białka mleka białkiem innego p,ochodzenia,
gdyż doprowadzić to może do spadktr strawno-
ści, osiągając niekiedy wartości ujemne i gro-
zi wystąpierniem zaburzeń w cz;łlności prze-
wodu pokarmowego.

Tu w rachubę wchodzą korrcentra,ty biaŁ<a
rybneg,o luib sojowego a także kukurydzianego
(B); 350/o rybny koncentrat (odtłuszczona mą-
czka rybna) można stos,ować także u cieląt mło-
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dych w wieku do 3 tygodni, a u pobie,rających
starter i siano lub u starszych udział ten moze
w;"nosić nawet 750/o. Jedrnakże koncentrat ryib-
rry nie rnoże stan,owić zasadniczego źrodł,a bta\-
ka ze względu na ub,ogi zestaw amin,ok\,r'asóv/
we frakcji r,ozpllszcz,alnej w wo,dzie. Porna,dto
strawrrość białka, t\uszczu i retencja azot,u są
niżs:ze w koncentracie rybnym niż w chudym
mleku sprosżkowanym (białka od 10 do 30%).

Do koncerrtratu rybrrego otrzymywanego dro-
gą ekstrakcji przy pomocy dwuchloroetanu -wy-
magany jest większy dodatek witaminy E. W
przepisach technologic,znyclt podane są procen-
towe ilości mleka cn-udego w proszł<u, które
mozna zastąpić wymie,nionymi wyżej śr,odkami
np.: 670ó mleka chudego w proszku : 240lo ko,n-
cgntratu białka rybrrego + 44010 serwatki lub
527o mleka chudego w proszl<u : 260lo koncen-
tratu biał]<a sojowego +24010 spr,os,zkowanej ser-
watki. Po stosowaniu rybnego koncentratu ob-
Serwo|Wał-lo zach0rorMania na niedokrwistość.
Jednakze przypadki te tłurnaczyć należy niż-
szą wantością białka, a nie jakimś specyficzrrym
działaniem t,oksyczneg,o składnika, tak jak to
ma miejsce po skarmieł-riu nasi,on soi traktowa-
nyclr w procesie ekstrakcji dwu- lub trójchlo-
roetałlem. Obserw,uje się wtedy ob,niżenie za-
wartości hemoglobiny i liczby hematokrytowej
i wystąpienie anemii aplastycznej (10). Pona,d-
to ,iako źrodła białka wprowa,dza się albuminy,
mączkę z krwi, mączki rośIinne, wyciągi z psze-
nicy, wzbogaca się dodatkiem lizyny i metio-
niny.

Leskova (17) donosi o próbie po,dawał-ria 3-4
tygodniowym cielętom dcdatku mocz,nika do
paszy w ilości 33ło ogóIł-.ej ilości białka czyli
15ło białka sul:o.,x/eg,o. Podobnie Blaho (5) w
opasie cieląt w okresie od 90 do 1B0 drria zycia
zamienia częściov,lo mocznikiem poekstrakcyjną
śrutę sojową. Ogólnie biołląc dodatki te rrie
przyczyniają się do lepszych przy,rostów wa-
g,owych, ale ekon,omiczrrie mają swoje uzasad-
nienie w rrr-n-iejszych kosztacitr opasu zwierząi.

Tluszcze dzięki wysokiej wartości energe-
tycznej (9,3 Kcal * 1 g) są w żywierrriu zwie-
rząt źródłem energii. Ponadto kornieczne są dla
w,chłaniania witamin rozpvtszczalnych w tłusz-
czach, są nośrrikiem zewnątrzpo,cho,dnym, nie-
nasyoonyc'lr kwasów tŁllszczowych i przyc,zy-
niają się do lepszego wykorzystarria związków
azotowych. Najlepsze są tłusz,cze poohodzenia
zwierzęcego (łój wołowy) zbliżone swoimi ce-
harni do t\uszczu mleka. War.tość tŁuszczu za-

lezna jest od jego strawności i zdolności resol-
pcyjnej je,lita. Wpływa na to w zasadniczy
sposób stopień dyspersji tłuszczu,. wg Roya (24)
kuleczki tłuszczu nie rnogą być większe niz
2 ,pm, a więc mniej sze niż w rnleku, gdzie wieł-
kość ta wynosi 3 pm. Dodając do pn. m1, t\uszc,z
wp,owadza się także e,mulgator np. locytynę,
działanie biowiem naturalnego emulg,atora ja-
kim jest w mleku białko - 

jest niewystarcza-
jące (1a). Seidel (26) dopuszcza większe rozmia-

ry, bo 5-20 pm. Jedriakze Bending (4) pisze o
gwałtownej biegunce po podaniu pr. ,m1. z ku-
leczkarni tluszczu wielkości 4 pm,

Ze wzglę,du na o,becność nienasyclonych kwa-
sów tłuszczowych (olejowego, linolowego, lirro-
lenowego, arachid,orvego), któ,re łatwo utlenia-
jąc się powodtlją jełczenie tłuszczu, należy do-
dać s,ubstancje o działarriu przeciwutłeniają-
cym tzn. witarnirrę E w ilości 60-100 mg na
1 kg zamiennika mleka. Najlepsze r,vyniki otrzy-
rnuje się stosując w pr. ml. łój wołowy zewru-
lgowarry w ilości 75-24010. Zastęp,owanie łoju
wołoweg,g innymi tŁuszczami np. smatrcem wie-
p,rzowyfil, a tlrn bardziej tłuszczarni rybnyrni
i roślinny,nr-i kryje w sobie niebezpieczeństwo
toksycznego dziaŁania. Dzieje się tak zaróv,zno
przy stosowaniu nadrnier,nej iłości tłuszczu roś-
linnego w pr. m1., plzekr,aeza:ącej ilość 77-1B0l0,
(Appleman i wsp. dopuszczają nawet 7B-200l0),
jak i pewnych ro,dzajów tłuszczów np. olej
lniany, rzepakowy i rybł:ry, które doprowad,zały
do zaburzeń trawiennych, a nawet zejść śmier-
telnych (Steger i PiŃkowski, 27). Stosowarry
olej rzepakowy posiada ntższą strawrrość (690/o)

w porównarriu do tłuszczu mleka (90-95%) (3),
a nadto zawiera szkodliwy kwas erukowy i
czynrniki wolotwórcze,

Preś i wsp. (22) stwierdzi]i, że zastąpienie w
Mlekopanie H połowy łoju olejem rzepakowym
pogarszało stra,wnrość tłuszczu i przyrosty masy
ctała oraz nasiliło występovranie biegunki u
cieląt. Dodatek oleju z pestek pomidorów za-
wie,rającego WiitamiIrrę E wpłyrrął w tym przy-
padku korzystnie. O1eje roślinne o dużej za-
warto ś ci wi elo-nierr asycony,ch kwas ów tłuszcza -
wych poddaje się uwodorowaniu dla obrrizerria
ternperatury topnienia i ułaitwienia procesów
ich trawienia; najhardziei odpowiednie są tłu-
szcze za,wier,ające dużo kwasórł, krótkołańcu-
chowych i mało długołańcuchowych nienasy-
oonych.

Kuzel i Kunc (15) poróvrnując kilka prepa-
ratów mlekozastępczych pr,od,ukcji cze,cho,sło-
wackiej doszli do wirr,iosku, że najmniej zacho-
rowań stwierdzano w grupie cieląt żywiony,ch
zamiennikie,m mleka nie zawieraljącym skład-
ników roślirrrnych; zachorowalrrość była o poło-
wę mniejsza, je,dnakze śur-ierte],ność taka sama
(około 5%). Rówrrież Karn-iński (13) dorr,osi o
utracie apetytu, spadku wagi i zachorowaniu
całej stawki cieląt, który,m zmrrieiszo,to ilość
podawania mtreka chudego w proszku do 50ło
i zastąpiorro rnączką sojową w itrości 400ń. Wg
Rarnseya i Willarda (23) mączka z nasion soi
zawiena inhibitor trypsyny - tym można by-
łoby tłumaczyć obserwacje, że nowo naro,dzo-
ne cielęta nie rosną, jeśtri żywić je pr. rnl., za-
wierający,m duże ilości tego produktu.

Trawiernie cdkrów. Młode ciełęta d,o 4--.5 ty-
godn^ia zycia trawią jedynie laktozę oraz pro-
dukty jej rozbicia: glukozę i galaktozę. D,oda-
tek 5-100/o laktozy do pr. ml. jest doibrze wy-
korzystywarrry, większa ilość rnoże wywołać
biegurrkę (cyt. za 14). Próby p,odawania ciełę-
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tom sacharozy kończyły się wywołarriem bie-
gunki, co jest zrozumiałe jeśli uwzględni się
iakt, że cielęta do 6-8 tygodni życia mają je-
dyny enzym tra-,viący cukry tzn. lłktazę. Jed-
nakze przy systematycznym przyzwyczaja,rriu,
cielęta w wieku B-9 tygodni zaczynają trałr,ić
skrobię (13). Wg Hubera (10, 13) ciełętom moz-
na docl,awać skrobię \M l}reparacie mlekozastęp-
czyIn w ilości do 10ło, większa ilość wplyrva
niekorzysm-ie na stopień wykorzystania białka.
Węglorvodany zawarte w paszach nie wpływają
w zasadrriczy sposó)r na czynności orgarrizmtt
i proces opasu (14). Natomiast dodatek anty-
biotykórv do pr. ml. pow,oduje przyspieszerrie
wzrostu cieląt o 6-100/o (a).

Jednakże antybiotyki mogą wykazywać mi-
krcbiologiczrrą aktywność w mięśniach i narzą-
dach wewnętrznych cieląt po uboiu (20). Web-
ster i rvsp. (2B) dodając różne ilości żelaza, o,d
i0 do 100 mq na 1 kg suchej masy, nie stwier-
dzili istotnej róznicy w wykorzystaniu parszy,
retencji energii i prąlr,o,stach. Ilżyty przez
autorów pr. ml. oparty był na mleku sp,;oszko-
wanym, a nie na środku zastępującym białko
mleka, stąd nalezy rnnnosj_ć, że nie wystąpiły ob-
jarlry anemii opisane wyżej przez Hubera (1 0).

Błędy w technologii produkcji pr. ml. pole-
galą na:

l. złyrn suszeniu serwatki lub mleka, pro\Ma-
d_zącym do denatula.cji białek,

2. dodawanirr tłuszczu w pr. ml. drogą na-
trvskiwania mleka. chuCe1o (sposób najtańszy),
a nie drogą suszertia ,oełnego mleka (wszvstkich
składnikólv), stwierdzono bowiem, ze cielęta w
rl,rieku do 6 t;lgodni źle r,"",vkorzystują takie pre-
paraty (B),

3, niezgodności z recepturą; dotyczy to naj-
częściej wjtamin A i E, których zawartość jest
niższa niż podana ,w receptu.rze.

Preparat mlekozastępczy rvinien wg Jasio-
rołvskiego (72) odnlaczać się następującymi ce-
cha_mi organołeptyczn;zrn|, konsysteircja drob-
nozia::nistego proszku, r,ł, dotknięciu lekko wil-
gotny, kolor iednolicie kremowy, zapach mleka
pasteryzo,wanego z leki<irn zapachem i sma-
kiem łoju, bez mechanicznych zanieczyszczeń,
o wilgotności do 40lo, zawartości tŁuszczu w su-
ehej masie do 20a/o, kwaśność m]eka regene-
]]o\Ą/anego nie p,owinna przekraczać B S]tJ,, roz-
puszczalność w -lrodzie o temperatunze 35oC
nie nizsza niż 940lo, ilość bakterii w 1 g pre-
paratu nie przekraczająca 200 tysięcy.

Ełędy dotyczące żyrvienia i obsłtrgi cieląt
polegaią wg Cottereau (7) na:

1. nieodpowiedrrim składowarriu worków z
pr. ml.; układanie ich ieden na drugim na du-
zą łvysokość povu,oduje zbijanie się pr. ml. w
grudki trudno rozpuszczalne, a pobralla obję-
tościowo, a nie wagowo itrość wykazuje rożny
ciężar,

2. r,ozpuszczaniu spnoszkowanego pr. m1, w
rnleku zamiast w wodzie.
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3. rriskiej temperaturze wody użytej do roz-
puszczenia 1ub zawiesiny pr. rnl. przeznaczonej
do picia (prawodłowo winna orna wynosić 32-
34oC w le,cie i 3BoC w zimie); zbyt niska tem-
peratura powoduje niezamykani,e się rynierrki
przełykowej i przedostawanie się pr. ml, do
żl;acza,

4. pozostawianiu resztek zawiesiny pr. ml,
w wiaclrze z poprzedniego karmienia, co powo-
duie iej l:ozwarstwianie się, fermentowanie i
zmialrrę odczynowości (pH),

5. używaniu wi,ader ocynkowanych; gnozi to
tlvorzeniem się toksycznego mleczal. u c;,łeku,
gcly mleko jest kwaś,ne,

6. podawaniu lub wypijaniu przez cielęta
nadmier.nych ilości pr. ml.; powoduje to:

a) przedo,stawarnie się zawiesiny pr. ml. do
nierozwiniętego j,eszcze żw,acza, gdzie dojść mo-
że do gnicia,

b) przejście w nadmierrtej ilości do trawień-
ca, gdzie preparat nie ulega całkowicie ścięciu
z wytworzeniern twarogu z powodu niewystar-
czającei ilo,ści podpuszczki,

7. wskutek złego r,ozpuszczenia pr. ml, two-
rzeniu się grudek dających heterogenność po-
karmu, co wpłyłva niekorzystnie na działanie
rłnieinki przełykowej i pasaz tychże do tra-
wieńca,

B, zaniedbywaniu grr:ntownego czyszczenia
j od]<ażania sprzętu (np. l,viader),

W za)lończeniu należy wspomnieć o sprawie
pojenia cieląt z wia.Cer. Dobrze już z,nafle
względry natury fizjologicznei jak: dobl,e na-
ślinianie pokarmu, 5-kr,otnie rvolniejsze picie,
całkow-ite zamykarrie się r;.rnienki przełykowej,
nierł,ielka poiemnośc tlawieńca (1,25-1,51) w
pierwszych 3 tygodniach życia p,rzemawiały,
zdawało się, zdecydor,vanie na korzyść stoso-
wania smoczków w karmieniu (7, 16, 1B). Je,d-
nakże ostatnio coraz częściei spotyka się w
piśmienrrictwie doniesienia iż metoda,,smocz-
kowa" w ostatecznym wyniku nie ma wyż,szo-
ści na,d karrnieniem z wiadra. Applernarr i O-
wen (1) powołując się na liczych autorów i pro-
wadzone przez nicl:' obser'wacie na dużych iloś-
ciach sztuk zwierząt (np. 15B stad cieląt kar-
miony,ch z v.iad,ra i 126 stad kar,mionych przy
uż5rciu smoczka) stwiendzają, że ani zacłIoTo-
walność ani śmiertelność nie rożniły się w
sposób istotny między gruparni. Jedyną korzyś-
cią stosowania smoczków było zmniejszenie
v,zajerrrnego ssania się cieląt, natomiast do zja-
rvisk ujemnych zaliczono,. wydłu_zerrie czasu
karmienia z 7-3 minut dc 9-14, częste wdę-
cia wskutek połykania powietrza p]]zez smo-
czek, zrłliększony nakład pracy przy czyszcze-
niu i odkazanitt, ponadto przypadki zachlysto-
wego zapalenia_ płuc, jeżeli smoczek umiesz-
czony byŁ zbyt wysoko,

Nowoczesne technologie żywiernia cieląt, ule-
gaiące ciągłym rnodyfikacjom, wymagają od
lekatza woterynarii zwracania bacznej uwagi
na towarzyszące im zacjeorowania zwieruąt,
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WOJCIECH EMPEL, ROMAN HOPPE, WOJCIECH KARCZEWSKI

u buhojów

Rozpoznarrie nie,dowładu spastycznego u cie-
Iąt i młodego bydła nie nastręcza trtldności,
pornieważ objawy choro y są doibrze wyrażone
i zostały dokładnie opisane (7,2,3,4,7,8,76,
22), w polskirn piśmiennictwie ptzez Lewan-
dowskiego i wsp. (15) oraz Hoppego (9). Roz-
poznawanie niedowładu spastycznego u buha-
jów jest trudniejsze, ze względu na słabsze
nasilenie objawów chonobowych i duze osolb-
micze zróżmicowanie oibrazu klirricznego. pada-
wane w piśmienniotwie opisy objawów kli-
nicznych niedoWładu spastycznego u buhajów
(10, 12, 73, 14, 18, 19) sponządzorre zostały w
oparrciu o ni,ewielką liczbę przypadków. Auto-
rzy tej publikacji zgr,omadzili mateł,iał dający
podstawę do bardziej syntet;rczrrego spojrzenia
na ob,raz kliniczrry niedorł,ładu spastycznego
u buhajów, z możIiwaścią uwzględnienia jego
zmienności osobniczej i zmian zaeho,dzącycLr
w czasie.

Materiał i metody
Dokonując w ]atach 1970-1974 przeglądu pogłowia

buhajów zgromadzonych w krajowych zakładach una-
sienianja, alltorzy wykryli u 64 buhajów objawy kli-
niczne niedowładu spastycznego. Zwierzęta podejrzane
o chorobę poddane były szczegółowemu badaniu z
urvzględnieniem: wyłviadu, obserwacji w spoezynku
i w ruchu oraz badania przedmiotowego narządów ru-
chu. Niektóre z chorych buhajórv były badane po-
nownie po upływie 1 lub 2 lat. Dokonano rórvnież,
u buhajów chorych i 2308 buhajów zdrowych, pomia-
ru kąta piszczelowo-śródstopowego wg wskazówek po-
danych przez Riecka i Leipolda (I7), ptzy użyciu go-
niometru własnej konstrukcji.

Przy opracowywaniu skali nasilenia objawów cho-
robowych brano również pod uwagę wynik badania
15 sztuk cieląt oraz dwóch krów chorych na niedo-
wład spastyczny.

Zmiennośó obrozu klinicznego niedowlodu spostycznego

z Instytutu chorób NiezakaŹnych wydziału Weterynaryjnego SGGW-AR w Warszawie

Wyniki
Objawy kliniczrre. Jedyrrym objawem kli-

nicznym na podstaWie którego mozna posta-
wić rozpoznanie niedowładu spastycznego jest
przeiściowy lub trwały skurcz toni,czny nr-ięś-
nia brzuchatego ł5ldki, er,ventualnie również
i inn;lch mięśni kończvny tvlnej, rzadziej przed-
niej. Inne objawy stwierdzane badaniem kli-
nicznym, jak zmiany w postawie zwierzęcia,
zmiana ustawienia poszczególnych odcinków
kończyny względem siebie, deformacje niektó-
rych okolic itp., mają pomocnicze znaczenie w
tozpoznawaniu i jeżeli występują bez charak-
terystycznego skurczu tonicznego, nie mogą być
podstawą do rozpoznania niedowładu spastycz-
nego.

Obiarł,y kliniczne chonoby mogą występować
w jedrrei lub obu kończynach tylnych, ewerrtu-
alnie w kończynie prze,dniej. W liczbie 64
przyp zmiany w ob,u kończy-
nach no u 9 buhaiórv (74010),

zmiany w lewej kończynie u 31 (4B,5%), zmia-
ny w kończyrrie praw,e;' tylnei u 24 buhajów
(37,50/o). W jednyrn przypadku oylrócz prawej
kończyny tylnej zaatakowarra była równiez
pra\lr'a kończyna przednia.

Przypadki jednostronnego niedowładu ce-
chuje duża różn,orodność objawów klirricznych.
Biorąc pod uwagę czas trwania i częstotlivrość
występowania skurczów, jak rórvniez wywo-
łany skurczami stopień zaburzenia fl_rnkcji koń-
czyny, wyróżniono 4 stopnie nasilenia obja-
wów,

I stopień. Sku,rcz toniczny chorych mięśrri
występuje tylko podczas przyjmowania posta-
wy stojącej, po dłuzszym l€zerńu i uzewnętrz-
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